
Nr. 595. (Wydanie poranne). We Lwowie środa dnia 27 grudnia 1905. Rok XXXVIII.
P r e n u m e r a t a  wynos i :

we Lwowie: 
miesięcznie &  korony;

■a dwuraaową dostawę do domu dopłaca się halerzy;
na prowincji:

■ Jednorazową przesyłką* 
roczni* , . . SO K - -  •>
kwartalnie . . 7  » *
■Iesięczaie S  » ®0 ,

■ dwurazową prze iyłką:
rocznie • • . 8 6  K — h
kwartalnie . . 9  ,  — ,
miesięcznie . . 8 .  -  ■

W Niemczech miesięcznie 8  M. 5 0  ten. — W Innych 
krajach miesięcznie 4  Pr.

Rękopisów  R ed a kcja  nie zw raca.

Adres: DZIENNIK POLSKI* — Lwów, plac MarJacU i. I. 
Telefonu Nr. 1 5 1 .

O głoszen ia :
Za jeden wiero petitowy alho jego miejsca 80  halerzy. 
Za Jeden wiersa petitowy «  rubryce Nadesłane 40 halerzy. 
Drobne rgroszema pu 8  halerze aa słowo. — Najmalejsne 

ogłoszenie 80 halerzy.

Doniesienia o ślubach, aaręczynach 1 Inne prywatne komo* 
nikaty po Kromce aa jeden wta-u petitowy 6 6  naleaT.

Numer pojedynczy:

wychodzi 2 razy dziennie.
we Lwowie i

poranny. . . .  8  halcny 
popołudniowy • 4  halcny

na prowmejk. 
poranny . . .  10 halcny 
popołudniowy . 5  halcny

Właściciele i redaktorowie: Dr. K. O s t a s z e w s k i - B a r a ń s k i  i M i e c z y s ł a w  S c h m i t t .

Czas odnowić
przedpłatę na

pzisttttiH
razy

d zienn ie
k tó ry  

w ychodzi
o fodz. rano i o C  popoł.

PRENUMERATA za  d w a  w ydan ia  
dzienn ie  w ynosi m iesięczn ie :

we Lwowie 2  korony
(ca dwurazową dostawę do domu dopłaca 

się 60 hal.)
na prowincji &  kor. * 5 0  hai.

(a dwurazową przesyłką 8  kor.).

Przy D ziennika Polskim  prenumerować można
f  4

■ajteprze oismo ilustr. dla kobiet, z c >dattuem 
mód najświętszych i tablic krojów. 

BLUSZCZ kosztuje kwartalnie:
we Lwowie 3  korony 

na prowincji -a kor. S O  hal.

Pruskie oko, wilcze gardło...
Lw6s* 27 grudnia.

Bywa w rodzinach, że roddce kochają 
najbardziej i najwięcej pieszczą tego syna, 
który największym jest wisusenr Nic to, źe 
smarkacz drapie s ę  po drzewach i wybiera 
ptas<e gniazda, mc to, ie  przechodniom gio 
wy kamienłainl rozbija, lub wybija sąsiadom 
Szyby; ojciec, matka, pokrzyczą nieco, po 
grotą, a potem, jakgdyby karę tę za ostrą 
uzneli, pogfaszczĄ jeszcr*1 łobuza I pocałują, 
•zepcąc tonem błagalnej prośby: „nie rób 
tego więcej*. I doptero, kiedy pieszczony t-ki 
smarkacz wyr< śnie, pocznie hulać i tatka z 
mamcią podpisywać na w tkslarh, wt*dy do
piero pod gr>rą torby ieoraczej na stan ść , 
otwierają aią jodsieom  opzy J wtedy widzą 
dopiero, Jakie wypifśeSN aob.C ziółko.

J ts w jotę taki sam kłotjot majfc dziś 
N-emcy z wypieszczonymi przez rząd 
ski „ wsze 1 niemcami*. Była to partja 
od swojego początku mocno niei f —n . i 
nieobliczalna, rząd jednak foryto wał ją dlatego, 
ie  w kałd m stadjum swej pel-tyki, wszecli 
niemcy siali silnie przy rządzie. Był czas, te  
wszechniemieckość oznaczała radykalną de
mokrację monarchiczną, pod hasłem : ,co  
mi zrobisz*, później owionął ich duch ultra- 
antyietnicki, ostatnio znowu rozwinęli oni 
Sztandar hakaty. Rozumie się, że działał 
aość wsrechniemców nie zawsze była dla 
rządu wygodną, natomiast buszowali on. 
tylko w granicach p-iństwa i głupstwa, jakie 
płatali, rząd byt wstanie naprawić lub opła
cić. Z, drugitj strony znowu, miał rząd w 
lich  na zawołanie partję mocno krzykliwą i 
ruchliwą, a sobie oddana, na Irtórą w danej 
chwili powołać s>ę mógł jako na wyraz 
„woli ludu*. A rządom partie takie nieraz są 
potrzebne.

Obecnie jednak Benjamlnek rządu stawać
Sie poczyna coraz dlań niewygodniejszym, 
cofiraz więCej wymigaiącym, a ju i wprost do 
rozpaczy przyprowadzają pruskich mężów 
Stanu usiłowania Wszechniemców grania roi 
w zagranicznej polityce Niemiec. Ich to agi 
tacja omal że nit doprowadziła niedawno do 
wojny z Anglją. W szechniemcr agitowali o- 
twarcie za okupacją atlantyckich wybrzeży 
Marokka, gdyby zaś sorzeciwiała tię temu 
Francja, należało — ich zdaniem — wydać 
Francji wojnę. Aneksja *,iałtyckich prowincyj 
Rosji oddawna ju t należ/ do żelazn<*o pro 
g™n»u Wszechniemców, podobnie, jak i wszyst
kich nie u.eckich krajów Ay.irji, a prócz nie 
mieckich l t y ^  jctórt. z niemi sąsiadują. N a
wet do Ame^ki Sięgają wszechniemieckie rę 
ce, propagują n-ii utworzenie wpoiudnio 
wej Brazylji n.ez»wls/yCh „Nowych Niemiec*. 
Wreszcie, wobec że Anglja mogłaby
mieć coś przeciw ż o r s k i m  niemieckim in 
teretom, należy zmusić ^  d0 milczenia w ten 
sposób, ie  z Berlina w  wysłany jeden 
korpus armji na pomoc Ro»janom, którzy za. 
atakuią angielskie łndje od 8troBy Himala
jów (!!).

Nie dość jednak w szechtitefncom ty< h 
głupich i dziecinnych planów. Oiot na widok 
rewolucji szalejącej w R^sji, nowt  dostają 
oni apetyty, a tym razem ua Rosję Południo
wą. StatsbUrger Ztg młan°wicie pisz* ^  je 
dnym * oatatnich swoich numerów: „Wojna, 
jako obrachunek ze słowiaństwem. jest nie
uniknioną, nigdy zaś nie były dla Niemiec 
w arunk i do niej tak p o m y ś l ,  jak ODecni*. 
Potrzeba nam koniecznie ziemi, ale nie w 
■trefie gorącej dla kilku plantatorów, ale zle-

gd&eby ia,i chłoP. mogli osiedUĆ się. 
To, co teraz małemi tylko ofiarami zdobyć 
nożna, kosztować nas będzie kiedyś potOKi 
krwi. Nowej ziemi potrzeb W  Chleba 
codziennego, jak światła, j a : !i Wzrok 
nasz pada mtmowoli na pul ' ' - r- :chód.
Niemiecka Austrja, prędj - \ ' ej, w

drodze federacji, czy jakiej innef, do nas 
przymknie. -Idąc naprzód, przez Siedmiogród 
i matą część Galicji, d- stajemy się do R o 
s j i  p o ł u d n i o w e j .  I te i  kraj wŁ śnie jest 
k r a j e m  s n ó w  n a s z y ć  hl  Dalekich, nie
zmierzonych przestrzeni, słabo zaludnionych 
i znakomicie nadających się do kolonizacji, 
Rosjanie przeciw Niemcom utrzymać nie zdo
łają, mając tam na miejscu p zeciw sob’e 
prócz Niemców, Rumunów, żydów i M ło- 
rusinów*.

Rozważna część niemieckiej prasy potę
pia ostro tę dziecinną politykę wszechniem 
ców, a rząd, który uchodził dotychczas za 
ich patrona, odprzysięga się wszelkiej z nimi 
wspólności. Czy czym to na serjo, nie wia
domo, być może bowiem, ie  przeraził się on 
przedwczesnego gadulstwa swoich papinków, 
które go w oczach świata kompromituje.

I wobec tej nienasyconej pruskie] żarło
czności i pożądania cudzej ziemi i krajów, 
dziwią się jeszcze Niemcy, że na całym świę
cie są nienawidzeni. My, wobec zaborczych 
wszechniemieckich planów, wcale się temu 
nie dziwimy.

Nowe partje polityczne 
w Rosji.

Lw ów  27 grudnia.
Pomimo, że rosyjskie partje polityczne 

znajdują się ciągle jeszcze w stadjum tw o
rzenia się, programy swoje skrystalizowało 
już 10 głównych partyj P e te rs b u r s k i  kore
spondent Kom Volks. Ztg. charakteryzuje je 
w sposob następujący:

Trzy partje, zadowolą się i uspokoją 
dopiero wraz z zaprowadzeniem w Rosji de
mokratycznej Rzeczypospolitej, Są to s o c j a l 
ni  d e m o k r a c i  (organami ich są Naczało i 
Nowaja Żyżń), s o c j a l n i  r e w o l u c j o n i 
śc i  ( >rg»n Syn aheczeJłwa) i r a d y k a l i  (or
gan ich Nowosti, jest zarazem organem inteli 
gencji żydowskiej w Rosji).

Socjalni demokraci żąda|ą: Izby posłów, 
autonomji pewnych okręgów, wyboru sę 
dziów, milicji, oddzielenia Kościoła od pań 
s tw a , zniesienia bezpośrednich podatków, 
progresywnego podatku dochodowego i 
•padsowego, zwrotu spłaconej dotychczas 
indtmnizac ji, konfiskaty dóbr kościelnych i 
k M tito M rt1. dćfer i do om nów cesarskich, 
uregulowania czasu pracy i państwowego 
ubezpieczenia robotników.

Socjalni rewolucjoniści, do wszystkich 
powyższych żądań dodają jeszcze: bezpośre
dnie ustawodawstwo lutu,  wybór urzędni
ków, bezpłatne sądownictwo, minimum wy 
n a g ro d z e n ia  za pracę i upaństwowienie wszcl 
klej prywatnej własności.

R-dykali stawiają w kwestii robotniczej 
„miaimum żądań partyj socjalistycznych*, 
ustanowienia max*mucn prywatnej własności 
i ludowego rrferendum.

Za m inarchją konstytucyjną oświadczają 
się: w o l a o m y ś l n i  (ich organ RuS), partja 
k o n s t y t u c y j n o - d e m o k r a t y c ^ n a  (or
gany jej Swobodny Narad, Nasza Żyźń  < e 
tersbunkaja Gazeta i Petersburski U stok) 
u m i a r k o w a n i  p r o g i  a s s i ś c t ,  p a r t j a  
h a a d l  o w o - p rz em y s ł  o w  a , Z w i ą z e k  
17 p a ź d z ł e r a l k a  (organy Nowoje Wrem/a, 
Słowo), p a r t j a  p r a w n e g o  p o r z ą d k u  
(organy Razswiet, Rosja) i ^ on  a ty  f UCy jn i  
m o * i r c h ‘ś c i  ( rg*n> 5/. Petersbursktja 
WUdomosti i Swleł).

Wolnomyślnl i partja konstytucyjno de 
mokratyczna, w kwestji robotniczej, stoją na 
stanowisku paatyj socjalistycznych, domagają 
s*ę częściowego wywłaszczenia ziemi, będącej 
prywatną własnością i nie zdecydowały s,ę 
jeszcze, czy żądać mają jednej Izby czy dwu 
czy władcy ma przysiużać prawo veia, a ko
bietom prawo wyburczę. Różnica między obu 
teini partjami polega na ter" tylko, ie  woino 
myślni chcą konfiskaty dóbr państwowych, 
kościelnych i nieruchomej prywatsej w ła
sności cesarza. Umiarkowani progresiści oka
zują swe „u miarkowanie* w ten tylko spo 
sób, ie  żądają eksproprjacji ziemi „wedle 
sprawiedliwego jej ocenienia*, zresztą, w kwe 
stji robotniczej t w ogóle, trzymają Się ont 
socjalistycznego programu. Trzy te ostatnie 
partje domagają Się zwołania konstytuującego 
zgromadzenia.

Partja haudlowo-przernysłowa, nie posta
wiła jeszcze dotychczas właściwego progra
mu i bardzo ogólnikowo domaga się tylko 
„samoorganizacji Dumy państwowej przy u 
dziale wszystkich rosyjskich obywateli, a więc, 
w gruncie rzeczy także konstytuanty.

Związek 17 października, wobec Dumy 
państwowej staje na stanowisku manifertu z 
dnia 17 października, a tylko pod warunkiem 
powszechnego głosowania. Partja ta domaga 
się uregulowania dzierżawy ziemi i przesie
dlania się, w ostateczności jednak zgodziła
by się również na wywłaszczenie prywatnej 
nieruchomej własności po „sprawiedliwej ce- 
■le.* M da wreszcie zniesienia organizacji 
stanowej, (stan chłopski, mieszczański itd.) i 
ograniczonej wolne ścl atrejków i sto wari y 
* anta się.

Partja prawnego porządku, przyjmuje Du
mę państwową i bez powszechnego głoso
wania, domaga się, hy chłopom „uzupełniono* 
icb grunta, (w jaki spoaób — nie mówi), 
żąda, by w spólną gminną własność chłopską

zmieniono w chłopską własność osobistą, by 
usunięto instytucję sprawników, by funkcje 
administracyjne i sądowe wobec chłopów zo
stały w jednem złączone ręku, a wreszcie do
maga się decentralizacji administracji.

Konstytucyjni monarchiści różn'ą się od, 
partji prawnego porządku właściwie tern tylko, 
że nie żądają żadnego „uzupełuania* chłop
skich gruntów.

Obie ostatnie partje, mają bardzo mało 
tylko zwolemków, natomiast niezmordowaną 
czynność agitacyjną objawiają Socjalni drmo 
kraci, socjalni rewolucjoniści i radykali. Z re 
szty partyj, rutza się jeszcze tylko Związek 
17 prździernUe.

Jak z powyższego widzimy, rozmaitość 
partyj jest w Rosji wielka, mimoto jednak w 
gruncie rzeczy jedna jedyna tylko partja rej 
tam wodzi, a mianowicie — partia wszech-
a n s rc b ji

Od wydawnictwa.
Doszło do oasze] wiadomości, że niektóre 

os by interesowane są przekonania, iż drukar
nia Dziennika polskiego* stanowi część inte
gralną naszego wydawnictwa. Otóż oświadcza
my, że rzeczona drukarnia „Dziennika polskiego* 
a naszem wydawnkrwem nie ma nic współ 
nego, które te wydawnictwo posiada od la t 
w łasną d ru k a rn ię  pod hrmą: „Drukarnia M 
Schmitta | Spki* w niej się też Dziennik Polski 
drukuje i zakład ten wykonywa wszelkie inne 
drukarski•* roboty.

Wydawnictwo „Dziennika Polskiego")

K R O N iK A .
p in r ju s*  iw ow sai.
Ś r o d a ,  27 grudnia.
Teatr miejski: „Łapownicy*, komedja.

Początek o godzinie 3V, popołudniu,
„Gioconda*, sztuka. Peczątek o godzinie 

7*/a wieczorem.
W salonach Tow. sztuk pięknych (Muzeum 

przemysłowe m.): Wystawa obrazów. Od go
dziny 9 rano do 4 popołudniu.

Muzeum przemysłowe m. otwarte dla pu
bliczności od godziny 9 rano do 2 popołudniu.

Na placu powystawowym: „Panorama ra 
Gliwicka . Od gutMny 9 iłn o  u  d o  łm ie n d n .

K alendara Środa (27): Jana Ewang.
Radomyśla. -  (14): Ftyrsa m. Wschód 

słońca o godzinlt 7 minut 58, zachód o go 
dzinlt 4 minut 06.

S t a n  p o w i e t r z a:  Godzina (  rano:
Ciepłota: — l R Pochmurno.

A w ans w gal. K asie  oszczędności w e 
Lwowie. Wydział na posiedzeniu z dnia 20 
bm. na wniosek dyrekcji przeniósł referenta h> 
potecznegD Filiberta Czayjct wskiego z 111 do II 
rangi, zemian .wał rewj Jenta Franciszka 2mu- 
dz>ńsk(go staiszym rewidentem (w II randzt), 
adjun<ta 1 M 8y H myka Grabińskiego rewi 
demem (w IU rarsdzt), asystenta I klasy dra 
Stefana B buwskiego adjunktem II klasy (w V 
randze, ^ praktyksn ów Aleksandra Kauera i 
Jana Kokurewicza i manipulanta Wł. Cezarego 
Kozłowskiego asystentami jjj Kjasy (w VIII ran 
dze) i podwyższył adj-fo praktykantom Ignace
mu Puzdrowskiemu i Marianowi Gótzowi.

Konkurs n a  stypendjmn. Magistrat ogła
sza konkurs na jedno stypendjum w kwocie 
300 koron rocznie z fuidacji imienia Seweryna 
F.utowakiego dla uczących się rzemiosła lub 
rękodzieła Termin podoń d0 j5 lutego.

O tytuł inżyniersKl, jzba inżynierska po
daje do wiadomości wszVstkich ukończonych 
techników, że Rada prz*mySiowa w Wiedniu 
wskutek przedot&wenia stałej delegacji austr. 
nżynkrów i architektów, przesyła nad żąda 

niem centralnego Stowarzyizen,a ukończony h 
uczniów wyższych 3zk ił przemysłowych o przy 
znanie tymże tytułu i('żynierdlV| pomimo silnej 
agitacji w tym kierunku rozwiniętej, do porząd 
ku dziennego, Przez Co ksunięte zostało nie 
bezpieczeństwo grożące technikom z akademi- 
ckiem wykSiEtałceniem

Dl« M»c,e rły ełc-zyńskiej urządzony 
przez młodzież szkolną IV gimnazjum wieczorek 
Mickiewiczów*^ ^ n*a 18 Qm. w sali Strzelnicy, 
przyniósł ogólnego dochodu 484 kor. Po od 
ciągnięciu wydat*ów pozo»tŁłe 289 kor 82 hl. 
czystego dochu^lu złi.-zyi komitet młodzieży ko
mitetowi jW0wskiej Macier7y cicszyńsKiej dla 
odesłanlą Mf*ądowi Macierzy. Składamy nlniej- 
szem serdec*flC Podziękowanie zacnej młodzieży 
i szan. pp profesorom IV gimnazjum, któizy 
wapolnyu, trudem 1 zable£ami przysporzyli do 
chod. na r*ecz naszej obrony naroduwej na 
greuch. Równie ti rdec*re podziękowanie niech 
przyjmie M*fi. TowarayStwQ Strzeleckie I jego
prezes p. prezydent Michalski, ta  uh twier-a 
p o d j iione komitetowi młodzitży, jakotei wszy
scy. ^ój-y cel Poprzeć rsc*y|j Komitet Iwo- 
wsklej Macierzy szkolnej a **zynskiei,

Lony „Czerwonego Krzywa." Druga głó
wna wygrana lu ^ w  , Czerwonego Krzyża* w 
kwode 9 *<00 korm. nadła na |0s sprzedany 
przez dom bankowy Sć.fltz i Ch^jes, do Pra 
gl. Po pie wszą i trzecią główną wygranę do - 
•ychczas nikt ‘ię hle zgłosić Peszt, wygranych 
głównych padła przeważnie na losy, zakupione 
w knju.

Nowa a w a n tu ra  s o lis tó w . W ponie
działek po południu w san kahału lwowskiego

odbyto się poufne zgromadzenie przewodniczą 
cych kahałów z całej Galicji, zwołane przez 
prezesa kahału lwowskiego dra Byka. Tematem 
obrad była sprawa stworzenia osobnej kmjt 
naro żowościowej żydowskiej, czego dom?gają 
się ijoniści, a czemu przeciwne są wsiysMe 
kahały. Podczas obrad wpadli do gmachu ka
hału przy ul. Bernsteina sjon śct w lic b ie  
okuło 300, a rozrzuciwszy kartki z napisem : 
„precz z kliką kahalaąl* doimgali się, aby ich 
d-legatów dopuszczono do obrad i aby zjazd 
uch vałił ich postulat, tj. d< magał się od rządu 
utworze. ia^Jst bnej kurji narodowościowej ży
dowskiej. Żądania swe popierali sjoniści ogr, m- 
nymi wrzaskami. Przestraszeni przewodniczący 
KahatOw sk yii się do jed iej z bocznych sal, a 
jeden z nich zateK fonował po poi c]ę, która 
wnet przybywizy usunęła z gmachu sjonistów i 
zaprowadziła po ządek. Sjoniści widząc zbliża
jącą się policję powybijali szyby w gmachu 
sahalu, poczem śpiewając pleśń sjońską roze 
szli się do domów. Przewodniczący kahałów 
obradowali dalej pod osłoną policji. Policja 
aresztowała dwóch sjonistów za opór władzy. 
Po spisaniu z nimi protokołu w dyrekcji poli
cji, puszczono ich na wolność.

W iec nauczycieli re lig ji m ojieszow ej. 
W sali kahału rozpoczął wczoraj obrady wiec 
nauczycieli religji mojżeszowej, należący h do 
Tow. „Związek nauczycieli*. Wz ęli w nim 
udział delegaci z całej Galicji, pod przewodni
ctwem rabina dra Cara. Na wstępie obrad do
konano wyboru zarządu i wydziału. Prezesem 
wybrany Donownie został dr. Caro, zastępcą 
dr. Hauswald, sekretarzem p. Lamm, skarbni
kiem p. Rubenzahl, p czem wybrano 7 człon
ków wydziału. Po wyborze dr. Caro przedstawił 
nowy pian nauki religji mojżeszowej w szko
łach, opracowany na polecenie Rady szkolnej 
kraj. na podstawie diwnego planu naukowego, 
obowiązującego w całej Galicji z wyjątkiem 
Krakowa. Nad referatem tym ruzwinęła się dy
skusja szczegółowa i uchwalono szereg uchwał.

Zgrom  idzen ie  kupców  żydow skich  
odbyło się w sali notelu Beile Vue. Obrado 
want* nad mającymi się odbyć wkrótce wybo
rami do Izby handlowej. Wybrano komitet, 
mający ułożyć listę Kandydatów.

Z jazd  d e leg a tó w  ruskiego Towarzystwa 
ped.rg igicznego (tj. reprezenta ,tów wszystkich 
1 li] towarzystwo), rozpoczął wczoraj swe oorady 
we Lwowie.

S ie ro ca  a o la . Do Walentego Borsuka, 
zarobnika w H tosku wielk e n, przybłąkał aię 
orzed 6 dniami około 6  Letni chłopa*, Pictr 
Torba, który twierdzi, że uciekł od ojca z po
wodu, że macocha go bila. Adresu ojca podać 
nie potrafi, liczne natomiast sińce i r-ny na 
twarzy i cięle, wskazują na to, ie  chłopaka tego 
bito istotnie.

Co ra z  le p ie j!  Zabawka nożami, iM^y 
krzyła się ju i snać naszym aoaszotn. Noże 
spowszechmaty jui, zam enia się je więc na 
rewo'wery. Wczoraj około wpół do 9 godziny 
wieczorem, ul>ca Lwia, będąca sicii sk em osta 
tnich lwowskich szumown płci obłjga, była 
w downią scen nader drastycznych. Oto trzech 
„Alfonsów* zabawiało się tam w ten sposób, 
że napadali z nienacka, a zupełnie bez powodu 
na pojedynczo przechodzących żołnierzy, bili 
ich, k?leczyli nożami, zdzierali Im czapki, wy
ciągali bagnety i szable i uJekali. Kiedy ku 
uciesze obstrwujących z okien „dam*, już kilku 
żołnierzy tak urządzili, przechodził ulicą ułan, 
Jan Bury (3 szwadron 1 pułku). Alfonsi na 
padli i na niego, pokaleczyli mu głowę nożami
I zerwawszy mu czapkę, poczęli uciekać. Ocie
kający krwią ułan, puścił się za nimi 1 czapkę 
wyrwał z rąk drabów, w tej chwili jednak, je 
den z nich dobył rewolweru I dwa razy strzel-ł 
w ułana, jak w  świecę. Jedna kula przeszła 
mimo, druga natomiast ugrzęzła ułanowi w no 
dze. Na odgłos strzałów zbiegać się poczęła 
na miejsce publiczność 1 Inni żołnierze, którzy 
zaopiekowali się rannym ułanem ł odprowadzili 
go na stację ratunkową, gdzie opatrzyli go le
karze. Policja poszukuje owych rewolwerowców, 
fakt natomiast, że wy rzutki społeczeństwa z uli 
cy Lwiej zaopatrują się już w rewolwery, wcale 
a wc>le pocieszającym n.e jest.

K ron ika  p o licy jn a . Klacz krasą, błąka
jącą się po ul>cy S-v. Zof.i, spotkał wczoraj 
frajter policji, Gruber 1 odstawił do komisarjatu
II dzielnicy.

Z wystawy sklepu' GedaUego StC era. przy 
ul. Teatralnej 1- >0, skradziono wczoraj popie
late futro podróżne, podbite lisami, wartości 
300 koron.

Czarną bararcę, pokrytą slwem suknem, 
wartości 80 koron, skradziono Janowi MUlle 
rowi z Sułek, z bryczki, stojącej na placu Kra 
kowskim.

Do handlu skór Jułjusza Mebrera, przy ul. 
Żółkiewskiej, dostali się przez okno złodzieje 
i sk-adli większą ilość skór. Ile, n i razie nie 
wiadomo, gdyż właściciela sklepu nie ma chwi
lowo we Lwowie.

Garderobę, wartości przeszło 200 koron, 
skradziono ze strychu domu pod 1. 22  przy ul. 
Janowskiej, n. Elzie B.

P o ż a ry . W Medyce spaliły się cztery za
grody włościańskie wraz z nagromadzonymi 
w nich zbiorami.

O byw ate lstw o  h o n o ro w e  nedet* Rada 
gminna m Zaleszczyk pi Tadeuszowi Cleńskiemu.

S tre jk  nauczycieli ludow ych n a  B u
kow inie. Na ostarniej sesji Sejmu bukowiń 
okiego, uchwalono projekt "ustawy, regulującej 
place nauczycieli ludowych na Bukowinie, ale

projekt ten uczyniono zawisłym od v»eiścia 
w życie ustawy o opłatach szynkarskich. Tym
czasem rozszerzyła się pogłoska, że rząd ustawy 
o opiatucn szynkarskich nie przedłoży do sankcji, 
wskutek czego też z dniem 1 stycznia 1906 
nie wejdzie w życie polepszenie płac nauczy
cieli ludowych. W sprawie tej odbyt się dnia 
17 bm. w Czerniowcach wiec nauczycieli ludo
wych, na którym między Innem! uchwalono, 
w razie niesankcjonowania ustawy o opłatach 
szynkarskich, rozpocząć strejk nauczycieli we 
wszystkich szkołach ludowych na Bukowinie
0  uchwale tej zawiadomiono telegraficznie 
prezydenta gabinetu, br. Gcutscha, ministrów 
oświaty i handlu, a oprócz tego osobna depu- 
tacja udać się rra do cesarza.

Z un iw ersy te tu . Na uniwersytecie w e- 
deńskim odbyła się dnia 22  bm. promncj*a ks. 
Karola Jermy, prefekta w ruskiem semi .arjum 
duchownem we Lwowie, na doktora św. te- 
ologji.

P o lsk ie  b iu ro  p ra so w e  w B erlin ie
B rliński oddział Tow. „Straż* zapr je«tował 
otwarcie polsaiego b iun prasowego w Berlinie, 
mającego na celu informowanie w skrawach 
polskich opinji niemieckiej i europejskiej, oraz 
Odpieranie oszczerstw niemieckich.

T yfus m ózgow y po naukowemu: „Eoi- 
d 'm ierne zapalenie opon mózgordzeniowych*, 
gier/y się od tyg idnia w  Dopiew cach pod Po
znaniem. Z sześciu dzieci, które na tę chorobę 
zapadły, dwrje już w Poznaniu umarło, a dziś 
oddano do miejskiego szpitala robotnica z Do- 
piewca. T stźe z Palędzia w tym samym po
wiecie (zachodnim poznańskim) donoszą o je
dnym dotychczas przypadku tej choroby u 
dziecka.

Z b a łk a ń sk ieg o  k o tła . Wydział połą
czonych organizacyj macedońskich, wydal ma
nifest do macedońskich Bułgarów wzywający 
icn do przygotowania się do energicznej, krwa
wej walki z macedońskimi Grekami i Serbam!. 
Oni to są głównymi nieprzyjaciółmi Bułgarów
1 dopóki nie zostaną sprzątaięci z macedoń
skiej ziemi, dopóty Bułgarja nie stanie się 
wielką i połączoną

•  Kalendarz „Śmigusa" na rok 1906
ozdobiony prześlicznemł ilustracjami, odznacza
jący się bogatą Częścią iuci&Jią I Jnkfaćnyin 
działem Informacyjnym — m 'gą nabywać pre- 
numerator wie Dziennika Polskiego po wyjąt
kowo zniżonej cenie 70 ha'. (35 ct.), wraz 
z przesyłką pocztową; k i e s z o n k o w y  zaś 
kalendarzyk po cenie 20 hal. ( 10  ct.), z poczto
wą przesyłką pri 24 hal. (12 ct.)

•  Z Tow. pollteennlcznego  w e Lwowie Zgro
madzenie tygodniowe odbędzie się we środę dnia 
27 grudnia b. r o godzinie 7 wieczorem n I szkole 
reafne| przy ulicy Kamiennej* sala fizyki na II. piętrze. 
Na porządku dziennym: Ciąg dalszy dyskusji nad 
wykładem dyrektora miejskiego zakładu elektrycznego 
p. Józefa To r ick ieg o : „O rozszerzeniu sieci lwo
wskiej kfllei elektrycznej**. Wnioski

•  K oncert. W poniedziałek dnia 1 stycznia 1906 
roku r godzinie 5 popołudniu odbędzie się w sali 
.Sokoła* przy ulicy Zimorowicza wielki koncert po
łączonych czterech muzyk pod kierownictwem ich 
kapelmistrzów na cel dobroczynny. Wstęp : Krzesło 
1 kor., wstęp na salę 60 hrJ.

Bilety m oina dostać od dma 23 grudnia do 1 
stycznia w keme idzie placu i w dzień koncertu przy 
kasie.

NOTATKI
literackie i artystyczne.

Z te a tru . Dziś w środę, na przedstawienie 
popołudniowe, wznowioną będzie świetna ko
medja Ostrowskiego, z rosyjskiego: „Łapo
wnicy*. wieczorem sztuka d’Annunzia „Gio- 
conda*. Z powodu wyjazda panny Luce rfo 
Warszawy, jutro, we czwartek, przedstawioną 
będzie po raz ostatni w bieżącym sezonie prze
śliczna opera Offenbacha „Opowieści - Hoff
mana*, w której sympatyczna wielce artystka 
warszawska, panna Wera Luce, pożegna się 
z naszą puolicznością w swej niezrównanej 
lalce.

Dw e kurendy.
Kg. arcybiskup dr. Józef BUczewskl w y

dał przed świętami Bożego Narodzeń a dwie 
kurendy do duchowieństwa swej dyeceijj, 
W pierwszej ze względu na ciężkie p o ło że n i 
narodu aaszego we wszystkich trzech dziel
nicach, zarządza modlitwy w całej archi- 
dyecezji o pokój npołe-zny, „aby jak na j
rychlej zapanowały pokój i zgoda, sp"awte 
dliwość i zgoda między łudź ni*. W niedzielę 
I święta po homilii i kazań u m?ją k?pLni 
wraz z ludem z ambony odmawiać gl 'śno I 
wyr?źaie modltwę, w której pow edziano: 
„Panie Jem  Chryste, przypadamy do stóp 
Twoich, błagając, niech ustąD> z pośród nas 
wszelka nienawiść i niezg -da i niech zapa
nuje sprawiedliwość \ mił»ść święta, ze sp ra
wiedliwością zaś i m iłosną pokój w duchu 
Twoim — pokój m ie^y  owieczkami, a pa
sterzami, pokój m ie^y uałećmi, a rodzicami, 
pokój między i^/ższym l, ą bogatszymi, po
kój między p 0jj«riczym i stanami, a naroda
mi, pokój w i- idej rodzinie 1 w całetn spo 
łeczeństwie. 0 <.j t*2 narodowi naszemu obfi
tość łask  Twoich i lepszą dolę*...

W  d.*ugiej kurendzie, wydanej z okazj 
250 rocznicy zaKońtzenia oblężenia klasztoru 
jasnogórskiego przez Szwedów pisre ks. ar- 
cyb‘skup B tczewski: „Obchód v; .r,e ro
cznice. Tej rocznicy osw oboa^. -is, C ^ s to

S k ł a d icowoia futer Braci Lubelskfch sprowadzony zapas furer w  skórach jskote’ gotow y ;!, futer 
czapki, baranice, serdaki i wiele Inwych r z e . r y  > ku-

P W »
we Lwowie

ulioy W alow*J n r . 9

Polecamy na sezon zimowy swój świeżo
damsk>ch i męskich, kołnierze, za.ękawki, czapki, baranice, serdaki i wiele innych rzeczy 
śnierstwa wchodzących. Również utrzymujemy na składzie w ielki w y b ó r au k n a  w najlepszv ' nkac* 
do p o k r ' łułM 1 przerabiamy tatow e podług najnowszych iurnali po cenach oajfrzya vp n u ^ c y  a.. —

Cenniki ilustrowane wysyłamy franco.
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chowy, która jest jedną z najważniejszych w 
politycznem, a nawet religijneni życiu nasze
go narodu, milczeniem pominąć nam nie 
wolno. Nie dość jest umieć pm sić Pana Boga 
i Matkę Najświętszą o łaski. Trzeba nam też 
umieć okazać wdzięczność za otrzymane d o 
brodziejstwa, a to tern bardziej, że nad c a 
łym narodem gr< i i e  nagromadziły się nie 
bezpieczeństwa. Zarządzamy więc, aby we 
wszystkich kościołach r sztj archidjecezji 
przy kazaniu w d z t ń  B żego Narodzenia 
przypomniano wiernym rę wielką rocznicę 
zmiłowania B żego nad naszym grodem, a 
po sumie prted Najświętszym Sakramentem, 
wystawionym w monstrancji, odmówiono li- 
tanję do Matki Bożej, po litanji zaś odśpie
wano uroczysty hymn dziękczynienia „Te 
Deum laudam ui" z zwykłemi oracj.mi".

Tak to przemawia ks. arcybiskup Bil- 
czewski do duchowieństwa swojej archidje
cezji. Nic też dziwnego, źe od czasu, gdy 
oojął rządy pasterskie, w  usposobieniu du
chowieństwa zaszła ogromna zmiana. W sze
regach duchowieństwa lwowskiej archidjece
zji zawrzało życie i zapał — tak w wykony
waniu obowiązków kapłańskich, jak i oby
watelskich.

Z Królestwa Polskiego,
R ew izje i a re sz to w a n ia .

Już donieśliśmy, iż dnia 2 0g rud iia  prze
prowadzono rewizję w  redakcji Kurjera co 
dzienego, poczem s.r< sztowano członków re
dakcji pp. Horowitza, Reinera. Beringa i Mutter- 
milcha. Oprócz ttgo  aresztowano niebawem 
nieobecnych wówczas w redakcji: W acława 
S eroszewszego, Zygmunta i Tytusa Filipo
wiczów," Perlą, H fm ina, Daneckiego i Ja
dwigę Ptstkow ską, oraz cały skład osób z 
administracji gazety i zecerów. Zabrano r ó 
wnież sumę za sprzedaż 7000 egzemplarzy 
skonfiskowanych numerów zazety. Oprócz 
tego aresztowano jeszcze wielu członków „P. 
P. S." co razem daje cyfrę 59.

Dokonano również rewizji w red. Trybuny, 
nowego pisma skrajnej partji socjalistycznej, 
właściwie w mieszkaniu p. Kucharskiego, no
minalnie redaktora Bibljoteki naukowej. P. Ku
charski był księdzem, aie wys?ąp>ł ze stanu 
duchownego, pojął żonę i dziś jest skrajnym 
(naturalnie 1) socjalistą. Nie aresztowano gc 
jednak.

Faktem jed iak  najsilniej o powrocie „po
rządku administracyjnego" świadczącym, jest 
aresztowanie p. Alfonsa Parczewskiego, ad 
wokata z Kalisza, nie będącego ani socjalistą, 
ani należą ym do jakichkolwiek „związków." 
Jest on tylko czynnym obywatelem, a był 
jednym z naczelnych kandydatów na posła 
do przyszłej Dumy. P. Parczewski odniósł się 
do gen. Skałoua, stąd jednak wysłano odpo
wiedź do Kalisza, że uwięziom go należy za
trzymać w areszcie. Obok p. Parczewskiego 
aresztowany zojtal, również w Kaliszu, p. 
Lubczyński.

Gazeta Ostrowska podaje następujące
A<vr*<va(»Ału oroantnii/inta ftlPPPn dCa P ■» erTa ti/—J Ul v«łiio UHM* a mi Vwv n
Skiego w Kaliszu:

Mecenas Parczewski wracał właśnie od 
gubernatora kaliskiego, który wezwał go do 
Siebie, aby mu robić wymówki za wiec nau 
czycielski, gdy zbliżyło się doń trzech żoł
nierzy i ująwszy go jak zbrodniarza pod rę
ce, zaprowadziło do gmachu komendy w oj
skowej. Aresztowanie p. Parczewskiego sp o 
wodował niejaki Księż^polski, podający się 
za inżyniera, agent żandarmów, któiy umiał 
wkraść się w  zaufanie kół narodowych, w y 
stępował na zebraniach publicznie, miotając 
gromy na Moskali i opowiadając o katu
szach, jakie przecierpiał na Sybirze i wyka 
żując Się listami polecającymi, wyłudzonymi 
podstępnie od znanyrh osobistości z W Ks. 
Poznańskiego i ze S ąska, Bezzwłocznie po 
aresztowaniu p. Parczewskiego, zaprowadził 
Księżopolski dragonów do domu jego, gdzie 
odbyła się rewizja, 4 g dżiny trwająca. Po
szukiwanych re*o lw trów  nie znaleziono, l e n  
sam Kz ężn-oU-zi ka ał a r»<7towa<* na ulicy

p. Stanisława Chojnowskiego, a gdy go żan
darmi usłuchać n.e chcieli, odpiął surdut i 
wykazał się znaczkiem, poczem dopiero uwię
ziono Chojnowskiego. Księżopolski należy 
także do łamistrejków, zastępując obecnie 
strajkujących urzędników pocztowych. Are
sztowanie Alfons- Parczews>it-go spow odo
wało odwołanie wiecu „M icierzy szkolnej", 
który się miał odbyć d. 19 b. m.

Naprzód wymienia następujące jeszcze 
osoby, aresztowane w związku z uwiezieniem 
redakcji Kutjera Codziennego: Jó «f Dąbrów 
ski, były sekretarz Kurjera Codziennego. Józef 
Gródecki, byiy redaktor odpowiedział Kur
jera Codziennego, Aleksander Hery ng syn 
uwięzionego również Zygmunta Herynga.

Natomiast nie zdołano — pisze N  iprzód — 
aresztować tow. Stróżeckiego i drą Guide 
Strózeckiej, którzy wyjechali za granirę.

S tan  w ojenny w  K rólestw ie.
Piątkowy Warszawskij Dniewnik zamie

ścił następujące obwieszczenie:
„Na zasadzie najwyższego ukazu z dnia 

29 listopada, główny naczelnik kraju uznał 
za potrzebne ogłosić stan wojenny we wszy
stkich dziesięciu guberniach kraju Nadwiślań- 
siciego, rozszerzając na nie ważność przepi
sów o miejscowościach ogłoszonych za bę 
dące w  stanie wojennym (dod. do art. 23 
tom II, Zb. praw, wyd. z r. 1892) i miano
wał czasowymi generał-gubernatorami: ko
mendanta 15 korpusu armji, generała-lejtnanta 
Weisa — m. Warszawy i gub. warszawskiej, 
naczelnika 5 dywizji irawalerji, generała lej- 
tnanta Kozłowskiego — gub. kaliskiej, naczel 
nika 14 dywizji kawalerji, generała kjtnanta 
Boby lewa — gub. kieleckiej, komendanta 6 
korpusu armji, generała tejtnanta Gribskiego — 
gub. łomzyńskraj, komendanta 14 korpusu 
armji, generała lejtnanta- Kakurina — gub. lu 
bełskiej, naczelnika 10 dywizji piechoty, ge
nerała lejtnanta Szatiłowa — gub. piotrkow
skiej, naczelnika 15 dywizji kawalerji, gene
rała lejtnanta Kwitnickiego — gub. płockiej, 
naczelnika 7 dywizji piechoty, generała ma
jora Butasowa — gub radomskiej, naczelnika 
13 dywizji kawalerji, generała lejtnanta Syka- 
Iowa — gub. siedleckiej. O mianowaniu cza
sowego generał gubernatora gubernji suwal
skiej, nastąpi rozporządzenie dodatkowe.

„Przytem główny naczelnik kraju poru- 
czył wymienionym osobom Dl ższe wykony 
wanie na miejscu praw, przyznanych jemu z 
art. 19 przepisów o stenie wojennym, oprócz 
wymienionych w punktach 5, 6, 7, 10, 17 i 
19 pełnomocnictw, która generał adjutant S«cił 
łon zastrzegł sobie."

Ż chaosu pod berłem cara.
B unty  w śród  w ojsk.

Schlessischt Ztg. donosi z Petersburga: 
Generał Lenie w c z, Komendant armji mandżur
skiej, telegraf ;wał do cara dnia 14 g rudn ia : 
P o ł o w a  a r m j i  c z y n n e j  z b u n t o w a ł a  
s i ę ;  rezerwiści domagają się, aby ich natych
miast odesłano z powrotem do domów. Pro
pagandy rewolucyjnej w mojej armji me m o
gę już zwalczyć.

A resztow an ia  w  K ijow ie
Z Kijowa donoszą: W dzień wilji od ra

na po ulicach Kijowa przeciągało wojsko i 
liczne patrole kozackie. Agen 1 tajni zt, chan 
z Petersburga Aresztowano wiele osób ze 
sfer urzędniczych, szczególnie kolejowych. 
Dyrekcja koleji w drodze telegraficznej zwa
biła do Kijowa wielu urzędników, gdzie ich 
aresztowano. Więzienia przepełnione. Areszto
wano przeszło 700 osób, między nimi wielu 
Polaków. U generał gubernatora zjawiła się 
deputacja z prośbą o wypuszczenie na św ię
ta aresztowanych. Generał • gubernator udał 
się w drodze telegraficznej do Wittcgo, lecz 
odpowiedzi nie otrzymał.

W spom nien ie
Tak samo, jak dziś, przed 80 laty w P e 

tersburgu podezss świąt Bożego Narodzenia 
■zalała rewolucja. Część wojsk gwardyjskich 
7-->u 'łow iła  Sie. bido sć, ii7broj-»na w toposy,

gotową była pomagać zbuntowanym i zda
wało się, iż historj*. Rosji absolutnej wejdzie 
na inne tory. A>e rewolucja nie udała się. Mi
kołaj I. tryumfował i 1<:6 mężów z najznako- 
m tszych rodzin rosyjskich, snazanych zostało 
albo na szubienicę, albo zesłanych do kopalń 
sybirskich, albo zdegradowanych i musieli 
jako prości żołnieize odbywać służbę w kar- 
r y h kompanjach. Między skazanymi było 
dwóch gen rałów, 22 pułkowników, 2 rzeczy
wistych rad ów stanu itd. Między sKazanymi 
znajdowali się członkowie starożytnych, z Ru 
ryków iczami spokrewnionych mdzin, jakkm ą 
żęta: Wołknńscy, Trubecry, Oooleńscy, B i- 
rjatyńs y, Siach iwscy, Od-jewai y, Szczepin 
R st w8 y itd Ml- dy, u tJen tow .ny  poeta, 
chluba Rosji K mad Rylt jew, zt.&t ł skazany 
na śmierć przez poćw ńrt.w aoie, a nas ępnie 
„uła?>ka wiony" — na śmierć przez powitsze 
nie. W elu innych wielkich p s rzy rosy sKich 
zgmęlo na wygnaniu, lub ci statn rom iesią 
nia zm jsłów . Taki był koniec rewi iu j. d 
kabrystów w r. 1825, po stłumieniu Món-j, 
M.kolaj I. przez lat 30 wzmacn ał abs tury
styczny system rządów. Cel ty> h rewi lucjo- 
nistów określił jasno Mikołaj Bestużew, ka 
pitan 8 ekwrpażu flotowego, który podczas 
śledztwa rzucił carowi w twarz tc słowa: 
„Chcemy tylko to osiągnąć, aby w przyszło 
ści los poddany h Twoich, Najj. Panie, był 
zawisłym od ustaw, a nie od twego humoru". 
Cnclelt więc, tak samo, jak dzisiejsi rewoiu 
cjoniści, Rosji konstytucyjnej.

C hłopi przeciw  s tre jkom  kolejow ym .
Jak riz iennH  rosyjskie don 8zą. cbł- pi 

przemocą zmuszają ura<dnik''w kolejowych 
do przerw nia etrejku. W kilku mu jscow ■ 
ściach wystąp enia • hł- pów przybra’y cha
rakter krwawej  rep esji. Na s t - c i  J e n a  (ko 
leji kijowsko w ron ecki <) w>m rdow;-> o 
kl'ka iod /in  str-jkujący h mzędn ków. N i 
stacji w Moskwie w ożney z  częli bić 
u zędnków , którzy nie chc eil wydawać im 
towarów, i schwytali ukryych w w-g". ie 
dwóch delegatów z Kurska, którzy przyj cha- 
li, aby zorganizować strajk. Jeden z delega
tów zdołał s  ę wyrwać i uciekł, drugiego 
zamordowano.

S tre jk i kolejow e.
Ruch ko’ej wy Kijów Odes*a i Kijów 

Moskwa zupeh.ie prz. rw ny. Z K;j wa do 
W ołocrysk p zybył w  poni dz'»łtk pociąg 
p d filną eskortą, szedł 17 godzin. Wczoraj 
t. j 26 ruch kolejowy zup łn e prz -wany 
W wielu m ejsc ch tor kr lejowy uszkodzony, 
w  nocy ro ro z iep n ro  i o ulicach Kijowa i po 
innych st c a ih ,  n wet wagonach, cd-zw y o- 
strzegające publiczność i wojskowe wiadze, 
że pociągi będą w p o w etrze  wysadzane.

OztennLKo Ą tim e tfA  
R ew olucja w  M oskwie.

M o s k w a .  (Pet. ag. tel.) Wczoraj o 11 
przedpołudniem ze stacji Perowo, koleji 
Moskwa Kazań przybył specjalny pociąg z 
oddziałem m i l i c j i  r e w o l u c y j n e j ,  zło
żonym z 200 osób. Z ajęH oni ha!1* lokomo
tyw, gdzie przybyło też 2000 ttrajkujących ro
botników. Tłum zajął skład żywności, znaj
dujący się w pobliżu. Przyszło do starcia z 
wojskiem, ustawionem koło dworca. O go
dzinie 1 p o d p a l o n o  SKt ad  ż y w n o ś c i .  
Tłum, który był zebrany przed dworcem 
Mikołajewskim, ostrzeliwało wojsko. Tłum, 
zebrany przed dworcem kolei Jarosławskiej, 
ostrzeliwany był przeTz oddział grenadjerów z 
dachu dworca. Ś t a ć j e  L i u b e r s i  i P e r o -  
so,  z k t ó r y c h  p o w i e w a j ą  c z e r w o n e  
s z t a n d a r y ,  z n a j d u j ą  s i ę  w  r ę k a c h  
r e w o l u c j o n i s t ó w .

P etersb u rg . Osoby, przybyłe z Mo- 
SKwy, opowiadają, źe rewolucyjna milicja 
składa się tam ze studentów! z Moskwy, 
Charkowa i Odessy, a to przeważnie z t. 
zw. „wiecznych" studentów, którzy już da
wno nie należą do uniwersytetu. Prócz tego 
należą do milicji robotnicy fabryk mechani 
cznych, robotnicy bez zajęcia i robotnicy fa- 
bryK okr licznych.

S tre jk  pow szechny.
P etersb u rg . S t r e j k  k o ń c z y  s ię .  

Popołudniu zccerzy wrócili do pracy. Do 
W arszawy nadchodzą pociągi pod osłoną 
wojska, w  dzielnicy robotniczej w kilku 
miejscach próbowano zakłócić spokój. Na 
kilku linjach kolei portowej wstrzymano ruch. 
W jednem miejscu wojsko białą bronią roz
pędziło tłum. W dzielnicy wyborskiej wojsko 
strzelało do tłumu, który usiłował zatrzymać 
wóz kolei rleMrycznej.

^ e te rsb u  *0. Wszy*tkre drukarnie dzień 
ni*óvv, z v y iHtKiem Nowoje Wremia, strajkują. 
Rjfia ministrów u hw ^iła uz; ć najostrzej 
szych śr d ów v^rzeciw o strejkowi powsze 
t.tine^u. G tm rałow ie Dubassow w Moskwie 
i okałł-n  w W arsziw ie otrzymali nad .r roz 
ległe pełtjc mocmetwa.

P rzeciw  rew olucjonistom , 
j Paturs&urg. Znaczp.a część osób z to- 
j w'i'zy>t<va w^stę^uje z protejtem przeciw 

p<.!<ti;p(!Wóniu i woincjonistów. Pewne, d <ść 
h ze- »t‘ warzy* ramę, opirte na zasadach ma- 

t stu i  30 p źtz .łin ika, wydało odezwę do 
ków, w ntóiej wzywa tch, aby się nie 

dawali podejść prztz rewolucjonistów, strejk 
bowiem nie ma powodzenia, a duma państwo
wa z pewnoś ią spałni ich słuszne żądanie.

P . w s tan ie  w  K urland ji.
K r ó l e w i e c .  Przez E (dkuny nadeszła tu 

wiadomi ść, że dnia 23 b. m. w Ubawie pa
nował spokój, jednakowoż położenie jest bar
dzo poważne. Skutkiem wznowionego strajku 
pocztowego i kolejowego, miasto jest zupeł 
nie odcięte, a w okolicy panuje z u p e ł n a  
a n a r c h j a .  C a ł a  r ó w n i n a  k o ł o  L i b a -  
w y  o b j ę t a  j e s t  p o w s t a n i e m .  Spodzie
wają się iu, ż t  w samej Llbawie ni* przyj
dź. e do Z3burzeń.

D E P E S Z E
telegraficzne i telefoniczne.

Radia państwa.
Praga. (Teł. w i). Naiodni Listy dono

szą, że rada państwa zbierze się w ostatnim 
tygodniu stycznia celem ostatecznego zała 
twienia traktatu handlowego z Włochami, a 
może i z Rosją j państwami bałkańskiemi, 
potem przyjdzie na porząaek dzienny przędło 
żtnie o rekrutach, w połowie zaś lutego re
forma wyborcza i upaństwowienie kold Pół 
nocnej. Zaraz po N rWym Roku zwołany zo 
stanie na p?rę dni sejm morawski.

R uch tow arow y  n a  kolei Północnej.
Wiedeń. Według doniesienia dyrekcji 

kolei Północnej przyjmowanie towarów do 
stacyj w obrębie Przedlitawji położonych, 
rozpoczęte będzie 27 bm. w całej rozciągło
ści , z zastrzeżeniem tymczasowego złożenia 
w sładach aż do umożliwienia ekspedycji.

B ia ła  k s ię g a  W atykanu .
P a ry ż . Dzienniki katolickie ogłaszają 

ustępy z Białej księgi Watykanu, która nie 
bawem się ukaże. Zawiera ona iu u  stronic, 
a poprzedzona jest wstępem. Księga zajmuje 
się *tosunkiem Watykanu do Francji, przy- 
czem ogłasza wiele dokumentów, między in 
nyml hst P iusa X do prezydenta Loubeta, 
w tórym p .p ież  zwraca uwagę, że dążenie 
d> rozdziału Kościoła od państwa nie zmie 
rza jedynie do tego rozdziału, lecz także do 
wykorzenienia chrześcjaństwa z Francji. Księ
ga w sposób stanowczy zbija zarzut, jakoby 
Stolica apostolska zwalczała Francję. W  koń 
cu oświadcza W atykan, że jakKOiwiek na 
podstawie międzynarodowych układów Fran
cja ma powierzoną sobie opiekę nad katoll 
kami na W schodzie, to jednak decyzja w 
uprawach tej opieki powinna należeć do 
Watykanu.

S p raw a  K ościo ła w t  F rancji.
P aryż. Sły. hać, że p ięciu , kardynałów 

francuskich zbierze się we czwartek w Pary 
żu, celem narad na sytuacją stworzoną przez 
ustau-ę o rozdziale K> ścioła od ranstw a.

spraw ą ią ma r . ą wcze wKrótce zająć zwo
łane do Paryża pełne zgromadzenie francu
skiego ep‘8kopatu.

Antimilliaryzm we Francji.
P a ry ż . Przed przysięgłymi rozooczął 

się proces przeciw 28 oskarżonym o agitacje 
przeciw wojsku.

S p raw a  m arokkańsku .
T a n g e r .  Sułtan n ie  z g o d z i ł  s i ę  na 

odbycie konferencji marokkańskiej w Madry
cie, zamiast w Alge.iras.

N iepokoje w Chinach.
S z a n g a j .  (B. Reuteraj Trybunał mie

szany w soootę znowu zestat otwarty. Asie- 
sorzy niemieccy przewodniczyli. Rozprawa 
r dbyła się bez wypadku. W c*,raj panował 
tu spokój, ale krążyły pogłoski, t e zanosi się 
na ponowne zaburzenia. Poczyniono zarzą
dzenia zapobiegawcze. Pogłoska, Japoń
czycy winni są wybuchu zamieszek, ^je znaj
duje tu wiary.

Z am ach n a  k a rd y n a ła .
B a r c e l o n a .  Sprawca zamachu na kar

dynała Cusanosa, C- mus, zażył w chwj|i 
uwięzienia go jtruciznę i nieaługo potc« 
umarł.

A fera szp iegow ska .
M a r e y i j e .  W aferze szpiegowskiej od

będą się jeszcze rozprawy w Nizzy i Nimes, 
w któiy ch to miastach Wolff i W te je r  mieli '  
koncesje, o których prokuratorja się dowie
działa.

W ie d e A . Cesarz wrócił wczoraj wie
czorem z WallSce i udał się do Schónbrunnu.

Książęta Leopold i Konrad bawarscy prze
jechali przez Wiedeń do Budapesztu.

Znany autor, emeryt, radca mmisterjalny 
B ertz, umarł.

M .lister spraw  zagranicznych Gołuchów- 
ski wyjeihal do Lwowa.

B re st. Krążownik „Casslni" odpłynął 
na pełne morze. Komendant otrzymał rozkaz 
zapieczętowany, który ma otworzyć w od
daleniu 20 mil od wybrzeża. Pierwsza Stacją, 
do k tórej krążownik zawinie, jest K o p e n h a g a -»

. P c n y ż .  Pretydent Loubet i i id it  an.ba» 
sadorowi rosyjskiemu Nelidowowi, który 
chodzi 50 letni jubileusz szłużby 'dyplomaty
cznej, wielką wstęgę legji honorowej. Odzna
czenie to osobiście wręczył ambasadorów' s* 
prer d nt gabinetH Rouvier.

L o n « y . . .  Do Daily Telegraph donoszą 
z T o k io :  Do Seulu przyoył rosyjski urzędnik, 
który ma ponownie zaprowadzić w Seulu '
poselstwo rosyjskie.

Kronika z ostatniej chwili.
H um bertow a. Pa r y ż .  (Teł. wł.). Głośna 

oszustka. Teresa Humbutowa, cęźko zachoro
wała, tak że konieczną jest bardzo trudna ope
racja. Humoertową przewieziono do szpitala 
więziennego, skąd wysłała ona >o min stra spra
wiedliwo ici pr śbę aby pozwolono jej odbyć
operację w di imi5. “ie w szpitalu. Zdaje slępże------
mini-ter odmówi.

S chw ytan ie  d e frau d an ta . P a r y ż .  (T?I, 
wł). Schwytano tu zbiegłego z Berlina proku- 
rzystę Hugona Spiegla, kto y zdefraudowal w 
gómożląskiem tow»*r*y*twie kopalniaaem wę- 
glowem 8> 0.000 koron.

Nadesłane.
Rubryka'tc rte jncUoazi od rriakcjL która te* ols

bierze u  siebie iaanej odpowiedzialności.

Miejskie biuro pośrednictwa
sprzedaży bydła i m ę ia  udziela ustnie i p i
semnie wszelkich wyjaśnień w godz. urzędo- 

d o w y c h  od 8 —2 popołudniu. 1353
Adres: Rzeźnia miejska Gahryelówka we s 

Lwowie.

Użycie F ^sfatyny  F a lić re s  zapewnia
d z iec io m  silny  (.raanizm. 2006

1 poaa ti H t ih jH"
Od 16 gnidnia 15 niedźwiedzi polarnych, Sol Do, 

włoscy m instrek, La Guesch^, błyskawiczne trans
formacje. The W-iodwards, ewolucje siłacze 

fazdri sny mąź’ farsa 10 senzacyj! * niedzielę i Swięu ; pr-. 4 1 *.Je la 
„odz \ < t- Bilety «ą -. ■/.fS -.e dv naby h  w biurze dzienników Plohna 

ulica Karola Ludwika 9

[0l0S5?Dt0

K a jz d
chrypkę l wszelkie dolegliwości piersiowe 

w krótkim czasfe usuwają

Pastylki piersiowe Cena 1 k. 

Syrup dra Seeburgera
Cena 1 kor.

Ziółka dra Seeburgera cena 40 hai.
1271 Skład wysyłkowy

S z y m o n  I l a y
aptekarz, c. k. nadworny dostawca we Lwowie.

W ysyłk i r a  p ro w in c ję  o d w ro tn ie .

Kawa palona
tm. poni7>cą gorą ego powietrza

p o d h *  J tH d  bygic j , znakom iti w smaku 1 aromacie
( o d z i t a n i t  łw ic io  pa l m

%  k io  kawy palonej Melange Nr. I. l k 0G gr.
„ „ „ B II. 1 „ 80 ,

a BL 2 ,  20 „
- ,  IV- 5 „ 40 „

Melange ces: raka „ V. 2 „ 80 „

Wei lumty i bij

H i c d t s
w e  L w ow ie,

T e a tra ln a  3. p r z e c iw  katedry.

KldBesclieg Perty sec
sporządzony z francuskiego wina

K l e i n o s c k ?  M
sporządzony z krajowego wina.

Wszędzie w zapasie.

jtataicił stołowe, deserowi i Inljscsewe
z chińskiego srebra n a  b iałym  m eta lu  z g w a ra n c ją  I

K r z ą d z u ia  K aw iarni, m ta n r a c y ] , cnK icm i i Hotelów
poleca

Jedyny n a  G alicję  i B ukow inę 
Berndorfski skład wyrobów z chińskiego srebra, alpaki, bronz

i czystego niklu

w '  BX c a EG0 K -
Lwów — H ttm a ń sk a  2 1364

Posrebrzania wszelkiego rodzaju uskutecznia się bardzo trwale!

J u ż
nadeszły najnowsze wzory do 
m alowania , które wypożyczać 

można u >297

Alojzego Htibnera
we Lwowie, Rynek 38.

mKawiarnia AineryKafcKa
przy ulicy T rzeciego Maja L O t e  Lwowla 

C odziennie koncert nuzyld wojskowej, — P ocs^dk  o

T«3tr rozmaitości Pepeadaace Bristol
-•Odziennie przedstawienie pierwszorzędnych artystów. Dwie sensacyjne k me- 

dje. Program familijny Począte* o goczinie b1/, wiecz. rem. 1352

Oryginalny “°v
c«ła bu telka  zł 3  50, pó ł 1 80 
ćw ierć 1 zł poleca handel 
L c u m  r u s  S ieukiego w e Lwo
wie, ul B ito rego  2. v i'ysyłka 
od  2 b u te lek  do każdej m iej

scow ości.

Najlepsza herbata

IndR ^

Wszędzie do nabycia.
Główny skład we Lwowie

droguerja 1063

resztja S lad łw jKUfo
P la c  K apitu lny  1.

W a i n e  d l a  p a ń !
Tylko za 10 zlr. wyuczyć się można 

kroju francuskiego pod gwarancją w 
szkole kraju Eugenji W eckerćwnej 
Lwów, ulica Kopernika !. 8, II. piętro.

Osobny kurs dla więcej uczenie ró
wnocześnie w nauce udział biorących 
w zniżonych warunkach.

Po u.miarkowanej ranie na każdą 
miarę, sprzedaje się formy na staniki, 
żakiety, pelerynki. Szlafroki itd. Przyj
muje się do skrojenia cale suknie, a  
na żądanie do sfastrygowania i wy
próbowania pod gwarancją najściślej
szej dokładności.

Zamówienia na prowincję uskute
cznia się oaw-otna pocztą. 2

mm  i#

Dr. Ostaszewski-Barański

Z nad Drawy,
Sawy i Jęczy (

Lwów 1903. — Nakładem 
drukarni M. Schmitta 1 Sp. ,

0 .

Główny skład w księgami 
Oubrynowicza i Schmidta 
w* i awit, pL Kapitulny.

11 T B O H I I l i l  -

‘ V - L a w  i odporaifi^U ii;? *.,0S i * ’ Z drukarni M. Schmitta 1 Sp, pod z a n ą  li^n J, O. P-otrowtldcg L


